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li^ecłka Kiareńskiago.
Berlin, 12 listopada.

Donoszą tu ze Sztokholmu:
Kler emski w nocy ze środy na czwartek, gdy 

widz ał już nieunikniony -swój upadek, wyjechał 
samochodem do Oranirabaumu, ażeby wezwać 
6fcko:ą wojejmą i asusługującie tam .pułld kasrałrl- 
nów maszjcniowyth do pochodu na Petersburg 
przeciwko nowemu rządowi rewolucyjnemu, 
A le w  drodze do Orcmienbaumu już pod Strehią 
spostrzegł, że gościńce i koleje &ą obsadzone 
przez oddziply 3 pułku rezerwowego i 3 pułku 
karabinów maszynowych, Rieronsfci, nie doje
chawszy do Ur micnbauniu, z trudem zdoiai u- 
ciec.

Odezwy Kisrê skiego.
(i  el. a. Ł  Bura sotwp.)

Wiedeń, 10 listottada.
Z woyeranej kwsrtory prasowej:
O chaosie w Itogyi, gdzie prawdopodoibniie za- 

ozela się jawna wojna domowa, dają pewien 
oibraz następujące 0'deŁwy i dotuiieisiefliiia. z oibopu 
Kierońskiego:

1) Odezwa do wszystkich wiojsk petersbur
skiego powiatu W’0jskowrego:

Ja, prezydent ministrów rządu iymictztsMsiOwp̂ )
1 «pjYv’y7.s:zy komenidamt z.brojnej siły republiki 
netejqje'kśoj, stiŁiniiern dziś na czole w"cji3ik, w ier
nych OjCEyźniie ; roiSzaasuję. wojskom ]^tenplbur- 
skie.go powM n w ojskow ego które cizy to w sku
tek nfepcroEumienńas czy ©o pod pa^yniu^em 
'przyłączyły sćę bandy zdrajców o jczyzny ii re- 
woLuicyi, powrócić d o  ssysaih obow/ią.'zków, jwc 
owiokmjąc a/ni godziny.

Ten ijackez ma być ogtośsfoaty wszy&fkim 
ycnnoiidorująeym, konicnidioim, batorjom , gawso 
i i '0HD.jun i sotniom.

krozydent ministrów i główny ko-memdaiut: 
Kiereński.

2) ]*o w jo k  Peter, „burga.
Sławno więjidm fnontow^, oddane wiernie re-

wolrroj"! i itojacnri, zbliżyły się do ątcitoy. Żeby 
ł Lq OJEŁątew-YĆ niew tmcsj krwi, jnfwatujcio 
tyoh, SSonry was eszucailh którzy kr^J zilrajdE^- 
ją i szkodzą iw . Żeby b jto  wiiadosHO, które 
wrojiskąi ,są. wiennte obowiązkom, w (7syiajjcit do- 
logastów do zblLża.jącyiCih w *jsk  fiiw to^yek !

> Rsdią' wEzoch^rosj^alacge komitetu ifi? ocaite-
2 tia icraJ u t  rewKriittcyi.
Kjinjieciriz pafcósribnnsik iego poiwiatu r.-ojsko-wegor

MułeioKici.
3) Wojska, o;?Tanę kraiowi 1 rewolucył, dzia

łające ręka w  rękę z radą związku wojsk koza- 
c-blch i z wszysŁkisrr.i urganizaeyami vjen okra 
tycznenu, wczcraj obsadziły Carbide Slolo i 
atacyę radiotelegraficzna.

Buntownicy cofają tlę w bezładzie ku Pe- 
teraottrgoy, i.
Pn/jeciśw .plądrn jącyun i czyniącym gwałt będzie 

się postępowcalo w sposób jak najiSUiKiwszy.
Kto bęuz:*c> zo zrabowanym łupom [jjnzyłafpia- 

ny, zastanie na (iniiojiscu zbr dni -natytebmk sit 
toeetogeiaiije

Wm.nyoh buntu odido się sądowi wojeffcowio- 
rowoincyjnenm.

4) Do org.uniłzaicyi armii i komisnrzy.
W  Petersburgu wzrasta oburzenie na bolsze 

wśfcćw.
Dziś wystąpiono przeciw nim Jawnie i w wie

lu ulicach fcyla strzelanina.
Tekfcn .obsadzili junkrzy... obssodiził po- 

w.szcoiin.y kounirtet airmii, po odiparciu &Łrrźy 
bdii^z.ew+ków.

W  Moskwie czerwona gnardya została po
bita.

\112tzfft cni ftisrenski stnnie \uz przed Pe- 
iersburdem. Połączenie z  nim je s t  przywróco
na Deieyr.cya Koaittetu Ratunkowego udała 
się do Kicreńalciaso. Likwiilacya awantury 
br^szswicfcłcj jest kwestyą nnjbliźszyeh dni b:b 
godzin. Aby unto-żliwić 'sy^łenia.t.ycizną likwidu- 
cyę, n;e:'.';*ędHif; jest skupienie się wzystki-ch sil 
dem>ok razjyi c-lwlo wszciclinYwyjskiego- komrtatiu' 
CirjeiTL ojczyzny i rewtducyi.

Komitet głównego komendanta;.
Jak si3 w Petersburgu i pod Peters-

aurwiem ttKczą się krwawe walki m iędzy zwo- 
<en»ika« i £>bu oartyi, Pn slronie bobzswików7 
eioi svnpatya:r.i cala rosyjska siary a ark?. 
przeważna część frontu północnego

Rząd, który już w llncu mógł bolszewików o 
statecznie pokona, teraz zapewnie rtie zawaha 
się cnwycić się broni. Krew żąda krwi. Wszyst
kiemu winno niezdecydowanie dotychczasowe
go rządu. Jasna sytuacya pociągnie za sobą tak
że jasne działania. Niech sojusznicy nis tracą 
nadziei, ich pomoc moralna będzie cenną d?a 
Rcsyi w tych chwałach próby. Orfafnie wypad 
ki skierują rosyjską rewclucyę na nowe tory. 
Stoimy w przededniu wielkich zmian,

Ministrowie fesfszewissy.
I łe L  a. «  huiji! hnt«st

Sztokholm, 12 ! ; stopa d1?, 
„D ioń“  wymSonda, jako no-wy en ministrów: 

Jf.iia.mVw.iczs,, Ki»zkima, Masłowa, Liweuxxwskie- 
go , GUwol^djowa i Bornaickiego. 7 łożą uni w e  w to
rek przysięgę, jako, ministrowie.

As 1:6 li I l i  iilil tesito.
ęi ai. o. k iią"?«

Sztokholm, 12 listowania: 
i iziemniki po^yitiairaują diOffll-esimoie * Morning 

Post*, według któregioi Aiuglia nie uznajo no
wego rządiu, rosyjskiego.

Ziresrotą glosy dz,iei'.ników ainigieiskich i fra-n- 
crjtkiefh brzmią "/, reaygnr.ioyą.

Strajk o t ź g i M i  fflW fiK W fflfiia .'
(ies. e. Sł. Biiuji iw w n ,) -------  “

Londyn, 12 listoipn!da. 
tteutor dloniosS z  P«ters/burga, 9 h. m.:
W szyscy auwędottey TOinisterenw smnaiw « ie ra -  

ukiznyclt, tinamsów i’ haundłu aaprzoseaU praiey.

l i i i .  I S f S l l i ®  l i i  I l i S j !  l l f f i i i E
(TeL 0. !t. Biura tore»fl.f

Wnszyingtor, 12 lletoipaida.
(Rjouto-). Rioisyjsfka .̂ftmbasitidbŁ efcoiosi, żo uio 

aboe uznać aiuitiowtetu rządu bcJsze reiek tego.

StsaotdisKo socyaiitMes trtezatoislgch.
(Telefonem).

Wiedeń, 12 listopada. 
,,Morgen“ donosi z Berlina:
Niezawiśli socyaliści nienPeeoy stoią na sta 

n^wisku. żo obee-nie dopiero zwyciężyła w fto? 
jsyi rewolucya prawdziwie.

Sccyabści riiezawiśli gotowi są naprzeć akcyę 
pnkojawą bolszewików i wyrażają nadzieję, ze 
rząd nitmreckl prcpozycye te maksynialistycz- 
nego rządu rosyjsldego przyjmie. W  tym wy
padku gotowi są socyaliści niezawiśli poprzeć 
akoyę pokojową rządu niemieckiego.

Co do widoków pfkojn liczyć się trzeba z o- 
porcni kcaiieyi, a przedewszystkiem Anglii.

I i ; \l
hSi*. liM-il
lilh atg ,

S s fe M s g r  HsHlahte  
23pse$sds HJiiie smitrleina.

fieŁ  c. Ł  Biur* kore>ł>.i
Berno, 12 listopada. _ 

Jcuraal des Dćbats“ podaje wyw.ad z rosyj
skim ambasadorem w Paryżu, Maklaltowem, 
który7 oświadcza:

Opinia publiczna Francri me no win ma się nie
pokoić, ani nie uważać położenia Rosyi za, roz- 
fiaczh .ve,

Nowzy z.unach stanu jest nieuchronnym eta
pem rozwoju rzeczy w Rosyi.

Riiszewfcy teraz się zdemaskowali, a więk- 
Bzoić rosyjskiego narodu nowszanle przeciw 
tym stLloJiyai zbrodniarzem 1 zgniecie ich słła. 
Bolrzewicy odnieśli tryumf tylko w Petersbur
g i, ale w  Moskwie i innych miastach zorganizo- 
W f  fsi} opór. Powtarza teraz b.łstorya komtf- 
SJK Pawwfinie bolszewików może być tylko 
^ftwmijające 1 sKoóoair «ie zuorlną ich klęską.

Berlin, 12 listopada. 
W edle wladoimośd ?,8 Sztokhobnu, miejsco

we Rady w  i ni e i-jlto-robo t n wzy i kom itety woj
skowe otrzymały z Pe.tOTsburga rozkaz uw irzto 
aia generałów Ruzskiego i Brusilowa. Komen- 
diunłt frontu północnego generał C z e r e m i 
s ó w  został już podobno uwięziony pizez ko- 
iuiteit tego frontu.

^ ------------ 4> —  —

Opinie bŁiSińskie.
(Telefonam).

Wiedeń, 12 listopada, 
„Moi’gen“ dowiaduje się z najlepiej poinfor

mowanego berlińskiego źródła dyplomatyczne
go co do zapatrywań kół berlińskich w sprawie 
wśdoków pokoju. 11

Rząd rosyjski uczyni niewątpliwie wszystko, 
eo ieźy w jego mocy, ażeby uzyskać natychmia
stowi. zawieszenie brocl.

Widoki pokoju zależą obecnie cd dwu oko- 
łicTJtości: t) czy bolszewikom, uda się utrzymać 
władze, 2) od stanowiska koaKcyi.

Mamfestasya Rady robctniczo-żołniereki.j 
nie stoi w sprz-czności ze stanowiskiem, zaję- 
tem przez Niemcy.

Deklaracya rządu maksymalistyczuego nie 
została w Berlinie dotychczas ogłoszona, tak, 
że o nie publiczność niema dotąd wiadomości.

ml 8 »@asii JWOTti.
(TSU a. g_ łiujfa łorwju;

Berlin. 12 Ifetopadiat.
•*Vsoa>wa.Etó« .pisze w  lairtyikuift, izathyitiriwwar 

nym: »Niemcy a Rosya*:
Męiwwio, Enajdnjąey się oheicnij u steru w  

Pctea&hurgu, czują sto hiiiższyimi ubccz-nych 
grap soeyalialyczuycłi w  Nieamczeck, an;żeli 
kronniotwa. socyalistycziŁego; lecz ^eiwaiiam oni
0 tom 'wdieńzie-ć t nikt ton pod. tym względem nie 
pozostawi iw wai.pliwio-ścŁ, żo ich teoryia, ukon-
1 •zeaiia wiojny nie znajdzie w  Nie nczech gruntu 
dio 'tnzeczywistnienia. Żadna z gniip aoc-yalno- 
domiokmtycznych w Ntarticizech nie mvśl.i po
ważnie o tern, aby uprawiać politykę, kfcftraby 
skierowała mo-rze krwi wojny światowo,j do 
wnęfrxa kraju i służyła, za drogę do zw ycięstw^a 
5 femu łinperyalizmowl.

Niechaj rząd Hjartłinig.% Ktlnlmjanna, Bawara 
i Frieiborgu. diosteurcby łjnjloiwi i zagranicy do
wodu, że także i mie szctzańsfci rząd iiDożt <soś 
pc-zytywTiogo zdziałać dla ipokoju nanadiów i 
woirrości. Niechaj da wynuz pnaiycdziwemu pn- 
czueiiu udoiwa,u,u, o^wiaidlcizbjąc., że nie pożąda 
my cudzego dobra, i nie óhKNcny jakiegoś ludu 
oodstęneni bib yiłą pmdidać swpJmu zwienzćknic- 
twu, ale gotowi jeetośmy 'dordo: nćdz do budowy 
zneeszenia narodów, w  Któireii.bj wielcy i mali 
znekiźli prawo, oraz do trwałego pokoju przez 
Twvcięsrwo ducha, którją według słów Napo
leona, luatatocznie z-awsze jest silni ej 3gjr od ar
mat.

H an ifeslicp  poHiiDaM u B ::d "iij.
(Tsi. c. k. Biura koresp.).

WłHeń, 12 listopada.
W czoraj odbyto się w Muedniu wielkie zgro- 

madzento ludowe, zwołane przez socyalistów 
wiedeńskich

Zgromadzenie odbyło sie w  w ielkiej sali kon- 
eciitowej. G-.Iy sala była po brzegi już wypełnio
na, zebrała się reszta zgromadzonych na sąsie
dnim płucu ślizgawkowym

Ogół? u zebrało się około 25 tysięcy ludzi. 
Przemawiało kilkunastu mówców, a w liczbie 
tej posłowie parlamentu: dr W iktor Adler, Seitz, 
FJTeriboęą n i Pittoni.

Uchwalono następujące rezelucye:
Rządy mocartdw centralnych oświadczyć po

winny wyraźnie i niedwuznacznie: 1) że dążą 
do pokoju bez sneksyi i boz odszkodowań,

2) że nie chcą anel tcwać ani Belgii, ani Ser
bii. ar,? Riiinunłi, ani Polski, oni L itw y, ani Kur 
landy i, » !e  chcą Uralów tych politycznie przy
łączyć, ac? też zmasić ich’ do zawisłości gospo
darczej lub wofśikowejj

3) żo państwa centralne go low e są. m  kon- 
gr&sie poko,io'>vym przedłożyć konkretne propo- 
z.ycye co do nnormowania prawa międzynsto- 
dowęgo i wpiowodzenia obowiązkowych sądów 
rozjeanczych;

4) żo w ady  państw centralnych uznają feto i e- 
iacą_ obec.oio w  Rosyi zorganiwowanę władzę, 
tudt8łe|J że gotow e są za-pKupomor.'ać wszystk-ra 
państwom nieprzyjacielskim roz^Kiczęcie roko
wań pokojowych, •

Następnie po zgromadzknin odbył się pochód 
głównc;ni ulicami miasta.

Spoki&ju nigdzie nie zakłócono.

W szyscy, prowadzący wojnę, -uginają się pod 
jej cię/.airem. Jest pytana©, kto pod tym wzglę
dem upadn5e. Mam zaufanie w  siłę charakteru 
nasizych narodów i wt »hisz.ność naszej spraiwy. 
J-csit. to walka ndędzy wolnymi naaioidaira: a  do- 
ei>otyzmcm rn-arjwyżsize.go -wod-zo, wojennego*. 
Na&i żolntenzc i na&i sipraymienzeńcy wiedzą, 
o co valc,zą, p od-waigo ich nie opuści.

K siiiiM  SiKlrB-aitiSKl?!.
Cl ol. c. k. Biura kore?p.)

Wiedeń, 1? listouada.
Urzędowo ogłaszają:

W ioski teren wojny.

Nad dolną P?ave gotują się Włosi do dalszego 
oporu. W  górach operacye postępują skutecznie. 
Bel linia jest w naszym ręku W  Siedmiu Gmi
nach zdobyto ważne stanow-ska na wzgórzach. 
Silne kontrataki włoskie, przy których nieprzy
jaciel stracił kilkuset j&ńeaw, nie zdołały się ni
gdzie usadowić, wyjąwszy lokalnego ograniczo
nego epizodu bojowego.

Na froncie rosyjskim i w Albanii nic nowego 
Szef sztabu generalnego.

Wiedeń. Z wojennej kwatery prasowej: K ‘o- 
munika.i; sziabu włoskiego 10 b. m.: Między' sio
dłem Stilisldm a doi. Suganą zwykła działamosć 
boijawtŁ A tak  zoaiiznycL sil n.iyja-zyja cielsiri to 
na uias&e pioizycye wysmunięte majpn^d stotaow-i- 
ska w  dioriuie Lodro-, zosto ł szybkę lodip m y, 
ehiooiaż ipopŁwdzilo go silne dza-aianoe artyleryl.

•\V -^ónach m iędzy Sû fsunał a. •doiin^. Pia -̂
wy. odl»vły się kolo Brocon (kot-lma Tesyny) lo- 
kalno u'alki.

Pod Loremzaigo wsffizymaino- w ypad nienwy- 
ioiciielski Jedna z  naszTch odciętych tylnych 
straży utorowała .sobie siłą drogę przoz. knrj, 
obsadzony psrzaz nioprzyjucieku Na plask-owy- 
żn, m iędzy stecya Susegaioa a naoraem, nasze 
wojska, idące z tyłu wśród walk, uwotodły sie 
od uaoisku przeciwmika, przepra-wily eię na- dru 
g i brzeg i wysaótziły poza- soba most w7 j^owie- 
terze.

Ubiegłej nocy 5 muszych okrętów  pcm^tebra- 
■nyoh bombardowało skutenznie przejścia mada 
'lagliam-ento pod Litlso.ną i  Mota. di. Laweirza, 

'tudzież n iepreyjadolskie oddziały wojskoiwę na. 
drogsióh, ]'.rir.\£<Iząeyćh ku rzece.

Obrona Wtnecy].
Genewa, 12 listopada. 

„N ew  York Herald" w  paysk iem  wydaniu 

donosi z Rzymu:
Dalszy odwrót armii włoskiej jest kon bczny 

Natomiast nic można uznać W cneryi za Triasu 

otwarle, lecz trzeba jej bronić za wszelką cen^ 
przy pomocy floty wojennej.

Opinia '̂andarska.
(Telefonem).

Amsterdam, 12 listopada.
, JTamdelsbla det“ pi sze:
Jeżeli ixow7;-mu rządowi rosyjskiemu uda się 

zatrzymać władzę, w7ćwczas wywrze niewątpli
wie silny naciek na SY.oich sprzymimeńców w  
kientoku ukończenia, wojny.

Wykluwane nie jest, że jeśli koal-icya -zechce 
wiojmę dalej prowadzić, rozpocznie Rcaya roko- 
wanria, jiolcojowe na własną rękę.

W  lcażdym razie oczekiwać należy la oków 
kjonbrrewoluoy jnycL r »  i

Btaar imt o R i M i b  1 celach eojny  
KoslicyL

G e i. c- &- Biura a-rresp.)

Londyn, 12 Ifetopada.
W  cza&io bankieto, który, jak juź dioniesiono, 

■odbył się- jna londyńskim raitusau -przy uctói.ue 
800 Uiczost.uików, jpsz-emaiwfeiit ;po l-ordzi-e Cur- 
„>ni-e lti>na>r L w ,  taća-y JwWiadBJfi.ł:

Przysztość Rosji jest- dziś księgą o Wedami 
pieczęciach. Lecz nie jpoiwinaattoiy uozjuaozać,
porieważ Rosyaniie są. Acie-lluio ńianodean. Co 
Snę zdamy, tegc nie rwiemy. W  każdym razie 
stracone sa wynlld zwydęstw rosyisktoh. Je
dnakże na szalę «p,aA\IedIiw,jtovi i wohrcźci- -rau- 
aone zos.bały irodla po-moienbczei ńmctykańskfe- 
go natouti.

Mowoa. dał po6lądi na. położenie wojskowe 
i mówił daŁej: Njomcy zupownily sobte całkó- 
wier-e naczełne kierownictwo wojslmmi cpnzy- 
mioir.zorych. jP&ikicgo  ̂mtozeinygy merownucriw;'. 
w rówinoj rozciągłości' dotychczas inie mogło by ć 
miedzy sojn®znikainJ, P°nieważ są oni związ
kiem wiolnąTch notodów. Do-ty-ohczas mieli ona 
dla każdego kraju otobny sztab generalny, ale 
teraz uh worzmy, będzie jeden sztab generalny 
sojuszników dla Anglii, Fim i-yi i Wioch, któ- 
y będeie stofo odfoytrał poredzcaik. i ba»lał po- 

-zycyo wojsk, których front od kanału Angieł- 
sidegr aż :po Adrjmtyk może być uważany za. 
jednolity.

0 ope-Taryaich nrzeciw Włochom powiedział 
Roniar Law: Zostały one .przedsi cwzięte nie tyl
ko ze .rzględów rwojskoiwyriC!h, ale takie po czę
ści i ze względów politycznych, w  nadziei uo-z- 
i-zielerua eojw-śziiifków  ̂ a  po części także wo
bec ł onloczmócl pcówizyimainisi. ducha w pań- 
stwaioh cenurałnych. Niecący nie będą. mogli ni
gdy zwy ciężyć, dopóki ido ppbiii wojska, sjb- 
giieMŁo-fmncuskłeigr'.:

Bcemr La;w zajkonczył: Jedyną drogą do po
koju dłuż**. nrozoli>» do zwycięstwa.

K lM iM  BlSffsiSCK!.
(T*L o. Jc Biura koresp.).

Berlin, 12 lfetopafdtu
Biuro Wolffa.

Zach u tlui tsren wojny.

Front wojsk ks. Ruprecnta: Teren lejów mię
dzy Poelcapelle a Pascaaendide był wczoraj 
znowu wiaowcuą zaciętych zapasów. Anglicy 
wprowrcLiii ćo walki świeże dywlzye, aby zło- 
być teren fragórz n3 prilaoc od Poscbacndale. 
W  glębokltin usztregcwaniu wystąpiły ich puł
ki r, środku frortu zaczepnego, twargnęły do 
UŁ^zej strefy ouronnej 1 dążyły ku wzgórzom.

Tuiaj jedr.ek spotka! Ich kontratak b*.iaiio- 
nów pmuorsicich i zachcdmo-pruskicb 1 odrzu
cił ich. Pięć razy powtarzał nieprzyjaciel ataki. 
Wskutek obronnego działania naszej artyleryi 
rorb ły się one przeważnie już pized naszenu 
liniami. Tam, gdzie nieprzyjaciel zyskał torec, 
piechota pokonywała go białą bron ią . W o^ka  
brandenburskie rzuciły cię na n eprzyji -L*“  ̂
wydarłymti częśc. ,ieyo s tan ow isk , z którym, byt 
w yszed ł. W a lk a  artyleryi trwała aż do wieczo- 
r r  i przeniosła sie także na stanowiska przyty
kające do pola, rta kiórem rozegrał się atak. 
Częśe'o-vy a'ak angielski, urządzony wieczór 
na wschód od Zar.nebeke, nie udał się.

Wczorajszy dzień bitwy we Fiandryi koszto
wał nieorzyjaciól wielkie straty. Stu jeńców zo- 
atato w naszym ręku. Przy własnym ataku wy
wiadowczym na południe od Richebóurg wzię
liśmy do niewoli 1 oficera 1 10 Portugalczyków.

Walki przedpolowe w Artcis pod Sf. Quon- 
tin b y ły  dia nas skuteczne.

Prom niemieckiego następcy tronu: Pod la
sem Ch i-me przez cały dzień ogień by! większy. 
Liczba Francuzów, których wzięto tam nie
woli 9 b. m., zwiększyła się na 9 ufic :ró 280
żołnierzy

Front arcyks. Albrechta: Nasze wojska wy- 
»cdrwe z udałej wycieczki pod Hartmanswei- 
lerkonf przyprowadziły 37 francuskich strzel
ców.

Porucznik Wuosthoff odniósł 26-te zwycię
stwo w powietrzu.

Na wschodniej i macedońskiej widowni nłc 
szczególnego,

Wios. ; ea wojny.

Znaczne 6łły włoskie rzuciły się naprzeciw 
od ’3lałów pmuwającyeh się przea Aslago 1 cd- 
n. .ły je ideco na jednym punkcie. Wojsłca 
sprzymierzone wzięły Belluno. Nad domą Pła
wę nieprzyjaciel stanął do walki.

Pierw szy generalny kwrfcrnustra 
L u d e n d o r f t  

' .   n ................

l i s l f j  s M j f i l i i i  m ś m  i  a s i i l i ,
( i  eh (}. Ś Bi lira ken-fp.)

Lugiuc, 12 listopada. 
Toaitiry i inne lokale dla rozrywki w  Medyola

nie zos aiy zar.iknietc. Wiele will u9tąp:on/> nK 
pomieszczenie uchodźców i szpitali.

o p ry R iS z iT j p a l m  e ł K S i s j a .
( l e L  c Ł. Biur* koiesp..

Lugano, 12 listopada. 
Prezydent ministrów Orlando po powrocie % 

Rapallo wystosował do geiierała Diaza tele-' 
gram, w  którym, iofc -dvnosi Agencya Stefan'c^ 
go, capownia, ze naród i rząd może mieć zupeł
ną wian- w t.o. że woj sił® włoskie spełni swoi 
obowiązek i wnet oswobodzi ojczystą ziemię o4 
nieprzyjacielskiego najazdu.

a ł  pgrlamsfjtt! włoskiego.
( l a l  a  fc Biur* iicreep.;

Lugioio, 12 1’istopfldat 
Rada miaisteryalna poleciła pnoa^dleamoiwf 

zniinihutrów Orieandowi -p irorzumieć się ® preay« 
dentiimi sonato d Pzby toy^utowaatay-oń oo (to ziwus 
łania parłarraomtu.

Prz-ectwcziesnemi- są tedy wiaidtaności, jahobj 
otwarcie pariaimamfcu snsało *ię odityć dafeśi/ 
i jakoby -paTla.ment misi odbyć wogóte tyliF 
jesSno ijnoisiodzoiue i po iwyasauiCJianiu pfro(gTaaiiiV 
rzadn odirorayc się.

>z,iś poczy-choi-izd iwiadrmiOiśC- że seca-uor -g«a» 
na# PediObti który na ostiatostoW .posiedt/oniu »«■ 
nato wy-reuził pewność zwycięstwa-, z wielu &t - 
niatoraiml umaiwifc cię co do wniesienia ooirzadkt 
-dzteriTiogo, którego uchwaleniem zajmie si*, 
pierwsze i jedyne iwsied-zome senatu.

Ksifereatya » « j s !® » 8  naatsi,
(T «  o. Ł  tłJUia -:rr

Paryż, 10 listopada

(Havas). Ko-nferenoye woj.-kową koalicyi w

Paryżu ustartowiouo na 19 b. nu

J i ó i s l  M m i  J a w i  i I h Ł
(Teł. e. k. Biura koie?p.)

Londyn, 12 ftftepad*. 

(Reuter). Urzędowo donoe-7-i: Krniciera skar

bu oświadczył, że część -bmsMSf pożyczki fran- 
eusk-ioj, aasi z-nn-k wspólnoś i  finansowej, będzi? 

j wyłożona do .subskrypcji w A n g lii

-?u’ P
jTW. -i. t  1 kór* s-.-.ip-ji.;

feerńo, 12 lieto-pr.-ila. 

(Ilawas). Trybunał kasacyjny usunął z urzę
du prezydenta trybunału apelacyjnego Mn-ule-nii 

który -swego oz a su wsuawial się za Bo'o jiaszą,

Shandala vvd Franki.
Genewa 12 listopada, 

„Progres de L yon " donosi:
Uwięzienie senatora Humberta ma wkrótet 

nastąpić. Prayjsciel jego, Monier, prezydent pa/ 
ryskiego Trybunału apelacyjnego, został ubt- 
myty z  tego urzędu -nia mocy iwynoku eądiu dyt 

scjTplTnarnego.
OaiIlaux ogłosił lis® otwarty, w którym obwk 

ma seeatora Clemenceau o przekręcanie faktów, 
'polegające na tom, że Clemenceau twierdza, ją- 
koby Caillaus uprawiał propagandę z? pokojem 

Były szef paryskiej ]X>licyi bezpieczeństwa. 
Lem ayrie jest pouejęzany o szplejositwo ńz. ko
rzyść Niemców. T a M »  tapu aŁ  -łJadwŁ.1 zna b j i  

uwira.ony.

Scanowisko Chin.
(Tek o, Ł  Biura toresp.)

Fekin, 1£ listoje- lai, 
(Rou i:.^ . UrzęćLem-e ośń-LtocaCsi ie  o  japońsko 

jmerylcańś' łm ukb-dlzie jeszic-ie raz potwieA 
aza, że Chiny będą -zawsze Lprawądy polityką 
sprawiedliwości i hecŁattorto-ośca woutec zrąTCy 
jażnionycJi miródó.w, a  rząd. chiński poEcn-tejl 
przy swoich dotychciabowych ze-°''vlach i nł'' 
zw iąze się układami % innymi aaiu„ jfinl.



’ :v

kwssiyi pslskiej.
WŁadmś, 12 li»tqpada. 

»Neue^ W iener TagbSUU donosi z Budape
sztu:

afeisj odezwały się już glosy

Mtmć, *TO W  A'  R ^ F O

WT sprawie 
wybitnych polityków węgierskich.

ASk®Ł Bc-rzeykzy opowiada w  jA z  E st«: P o 
łączeni® polskich terytoryów  w  Jamno i-rydli- 
styozmej z mon irchią byłoby wpia wKfcśe mniej 
niebezpiecznom n!ż kwesty/a, południowo-sio- 
wiańska, przyniosłaby nam jednakże niekorzy
ści tryajfąmu. Gdy to  wiem dotąd mamy do 
czynienia z jednym partnerem, lo w  przyszłości 
stalibyśmy wohec dwóch partnerów i bylibyśmy 
uaiażeni na niebezpieczeństw® m ajoryzacy1 ■— 
Należy ubolewać, że sprajwa to dopiero teraz 
pojawiła się na porządku dzi mnym, gd^ z  je 
dnej strony wy padki w  Rosyi, a z  drugiej w y
padki we W łoszech ifcog* nam pokój przybkzyć 
Czy Królestwo polckie ma należeć do Anstryi, 
czy do Niemiec, nie ulega wątpliwości, że każdy 
z tych planów stwor ly nowe przeciwieństwa po
m iędzy nami a pokojowo usposobionemi stron
nictwami w  Rosyi i może odroczyć zakończenie 
wojny.

lir. Mieli ad Karolyi. członek Sejmu węgier
skiego, oświ :dcza: Zamierzono rozwiązanie
kwesty i polskiej utrudnia rokowania pokojowe. 
Pragnijmy pokoju na podstawie porozumienia 
i dlatego nie powinniśmy tworzyć dokonanych 
taktów, ani załatwiać na własna ręką tamch 
sernw, które mogą być zala ‘wionę na podstawie 
obopólnego porozumienia. ^Równic poi wzglę
dem prawno raństwowym załatwienie to nic 
jest szczebliwu.ii, gdyż stosunki w Króźest-wie 
Polskiem mają wielki wpływ na prawno pań
stwowe pcleżenie rasse i nie msjtą sobie wyo- 
tracić, ażeby monarcha nuał z jcdnem pań
stwem unię personalną, a z  dragiern realną. —  
Pomijając tu, Węgrzy w  roku 136? zawarli u- 
godę z ta Atistryą tlo której rai cis la Galicya, 
a jeżeli Cali cyn nie będzie nełeżcć do Austryi. 
to nie będzie takie ickiieć ugoda 
Wsgrwni i Austryą.

Ina cc ej zapatruje się na tę kwesty ę far. Ju
liusz Andrassy, którego wywody podaje >Ma- 
gyar PIirlup«-. W ybitny ten. polityk i przyjaciel 
Polaków  oświadcza: Mam od początku wojny to 
przekonanie, że interesy Ausfro-Węgier, Euro
py i narodu polskiego w równej mierze wyma
gają, ażeby Polska została odbudowana i to w 
ten sposób, ażeby Królestwo Polskie i połączo
na z triem Galicya, jako niezawisłe państwo 
tworzyły samoistna część monarchii habsbur
skiej. Plan ten jest obecnie bliższym urzeczy
wistnienia niż kiedykolwiek dotąd, a jeżeli doj
dzie 1:0 skutku, to kr Czarnia wołoiy wielkie 
zasługi okol a państwa i dynasty.?. Pompowania 
podnemi i seko iliwemi wobec zagranicy są ob
jawy, wywołane tym planem w  austrya ckiej 
Izbie postów. Mtaiarehia, która się obewia, że 
naród t2-mi?iouor 'r połączy z nią swots losy, 
któ: a się boi, że dziejowa krzywda zostanie na- 

er chwały mw-ód zr.owu oiży- 
taka monarchia wydałaby sama na s?e- 

Sam. nadJeio, że naród wepferskł z

Przy departamencie spraw wewnętrznyc-h u* 
t w o r P n "  został wydział samorządowy, który 
rozpoczął zbieranie i systematyzowanie maiery- 
ałów statystycznych i innych, niezbędnych cliii 
ułożenia projektu podziała administracyjnego 
kraju. Przy wydziale powstały dw ie komisye: 
do spraw kredytu komunalnego dla miast i  o- 
praoowania normalnego projektu ustawy samo
rządu miejskiego. Do estatodej weszli pp. Sull- 
g&wski, Krońskl, Purczewskł, ŁagiewsM  i  Sien
kiewicz.

tędzy

prr.rr
h \r> a•*-« V « C

wyro!c. Y
powita odbudowanie Polski.

Kaitd> datura hr. Tarnawskiego,
Warszawa, 12 iżstopulą..

Z Berlina djomoszą: Krążą tu wiadomości. żc 
ruowemu Kanclerzowi Paeozy niemieckiej, hi. 
HeHlmgowI, który odnosi s!ę z fiymoatyą do 
Polski i Polaków  uda się może przełamać opói 
przeciw kandydaturze Adfcunm hr. Tiwuuiiwzsiic- 
go m  polskiego prezydenta ministrów.

Przedtrt aw',ciele rządów moca.rs.tw okupacyj
nych w  stolicy Polski, r. Lesiem  foki i pioseł dr 
Ignacy Rosnar, przebywają w  Berlinie, w zg lę
dni® w  Wiedniu w  tej sprawie.

»G los« warszawski donosi: InfonwuŁ nas z 
poważnego źródła, żo ponowne przedstawienie 
w sprawi® kandydatury Adama hr. Tarnowskie
go na stanowisko premiera ministrów polskich, 
nic zostało jeszcze doręczone rzędom niemie
ckiemu i austro-węgiers-kiemau przez Radę Re
gencyjną. N ow y akt w tej sprawie, który zaw ie 
ra. nowe argument;/, będzie ukończony w  naj 
bliższrrh dniach.

FomcoztarcK, i z t istpp.wfa 1917.

s l ć ^ R f f !  p o ż y c z k ę  M i e n n ą !

l i£m.»a .

«< 
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,K ..rvp  »N &H.ihdv*\
.Pogłoski o zalutT iemu sprawy polskiej. — Biura 
iziu ików  Rady Regencyjnej. —  'Posiesdn.uuH R. 
R. —  Zjazd krajowy Conuum Naród. —  W ydział 
aaraorząjoyy przy Dep. Bpraw wewnętrznych).

Warszawa, 10 listopada.

(ajs J Poglo&ki, obiegające prasę ndt mieeką,
00 dc? treści i w yn ików  kooferoncyi w  Berlinie 
7. powodu przyjazdu lir. Czernina, obudziły w 
Warszawie ogromne zainteresowanie i eta ły sdę 
tematom ogólnyeli rozpraw. Z mecderpliwo&sią
1 wytężeniem oczekuje Wazmmwa informacyj 
bardziej szczegółowych któreby rauciły w ięcej 
światki na reUcye pism nierricekich z  obrad 
R ady koronnej w  Barlirie, a któreby pozwoliły 
zorj-entować się oo do sposobu, w  jak i postano
wiły- imędy fiftńrtw centralnych rozwiązać kwe- 
styę pul ką i litewską. Dziś miasto i pclitycy 
tutejsi opierają się wciąż jeszcze ty lko  na nie
jasnych i riiesp-awdizonyeh, r przez ofieyalne 
>rgany rządowe państw eeubmlnych nie p o  
twlep&zonyeh, informacyach prasy niemicc-kicj, 
rdadze aeś polskie jeszcze żadne^m ofocynlnego 
zawia-damicnia nie otrzymały.

T o  też na razie t jlk o  ogólnie stwierdzić mo
żna, żo wfculomc&H, podaivano przez prasę nie 
miecką. zaskoczyły i żyw o pmmszyłj społeczeń
stwo, które w idzi w nich realizaeyę programu 
politycznego Naczelnego Komitetu Narodo
wego.

Dop*rt*-sn»r:t straw  politycznych T . fi S 
Radzie Regencyjnej dokładny nP^ZCdlyć"

port z głosów prasy, skoro 'ty lko  uńadomości 
rezultatach obrad Rady korcennej dosziy do 
W arszawy W  tej miorze odbyli członkowie Ra- 
d "  llegcncyjnej dłuższą konfereoeyę.

Wczoraj cdbyło się w  pałacu KrasuLskiclię 
w mieszkaniu hr Ostrowskiego, posiedzenie Ra
dy Rcgop.cyjnoi i członków Kem isyl Przejścio
wej T. R. S. W  naradach fc-ral pwnadto udział 
scl.rc-ta.z g-cnerainy R. R. ks. prałat Chełmicki 
i refcnmriarz p. Kucharzewsld. Olłradowano nad 
u takunem stosunku Komisy i Trzejściowej do 
Rady Regencyjnej i określeniem trybu zała
twiania dalszego biegu spi-aw państwowych w 
tych dziedzinach, kfi&re już pr,^jęto, do czasu 
zatwierd/pnia praizwn ministrów.

\Y związku ? przesianą i rzewemrue wiadomo
ścią o ustanowieiiiu wart h-onorowych przed 
n Isszkaniami prywatnemi członków Radw Re- 
gencyjnej. dowiaduje się „F u ryer Warszawski'4. 
K: TągcnH nwuaził-i. życzenie, b y  w a r t  h o 
n o r o w y c h .  n i e  u s t a w i a n o ,  tak, żo po
sterunków tych. niema.

tut.ro rozpoezy mi ią się obrady krajowego 
„Zjazdu Centrum Narodowego1'4, którego. Rada 
Niezołnn. elaś snę sł»era. Onegdaj od-było się 
organizacyjne zebranie Koła, warszawskiego 
Ooatrum Narodowego, pod przewodniotwem di a 
Tadeusiza Fiementowsldego. N a zebraniu doko
nano wyboru prezydyuni Koła i Zarządu, Na 
czele koła stanęli pp • dr Tadeusz Niemorflew- 
ski, jako przcwodniezący i prof. dr 1Valen‘ y 
ty Miłda^zews.ki, jaku zastępca przewodniczą
cego; poza tym wzeszli do zarządu pp.: M. Ciem- 
niewsid, inż A. Fnn/lijelm, dr j  Gliński. W . Ja- 
nowdd, L . K iecki, I. Nomoakowski. i J, Skotni
cki. Następnie dziekan. A. P a ro zew k i wygłosił 
Lnterorjjw y referaf:.,-,0 kons^ytueyi * państwa 
nolslocgo".

Kraków, i2  listopada.

święty Marciu, który tradycyjnym zwyczajem 
nuał wczoraj zajechać do nas uroczycie na białym 
koniu, opóźnił swoje przybycie, zatrzjmuiąc się 
gdzieś w drodze na góraeti, za cu mu będzie wdzię
czną ludność krakowska, pozbawiona w znacznej 
jeszcze części opału. Oby ten wjazd odbył się jak 
najpilniej — oto prośLa, jaką wszyscy Krakowia
nie zanoszą do patrona wczorajszego święta.

Pochmurna przewmżme. chłodna i posępna była 
aura wczorajszej niedzieli. Słońce tylko na chwilę 
w południe przedarło się przez oponę gęstych 
chmur. Miasto było jednak nadzwyczaj ożywione 
Mimo stałych skarg na ciężkie czasy, Draki apro- 
wizacyjue, drożyznę, karty, w których już się tru
dno zoryentować, i inne plagi wojenne, kina, oiar 
kaw;arnie i restauracyc wypełnione były do osta
tniego miejsca. Sensacyjne wypadld, których je
steśmy świadkami, ożynuły niedzielne pogawędki, 
dostarczaj p  lo  nich obfitego materyalu.

Dckoracya miasta. Prezydyier namiestnictwa 
zarządziło, iż z powodu gratulację, składanych ce
sarzowi Kardow i z ckazyi ocalenia przy wiado
mym wypadku, należy dzisiaj, to jest 19 b. m., 
przez cały dzień udekorować cliorągwiami wszy
stkie gmachy i budynki w Kwikowie.

Wypadek kdejowy. Z dyrekcji kolejowej otrzy
mujemy następujący komunikat urzędowy:

Pociąg towarowy Nr 113, Jailąc.y z Krakowa <ło
Podgórza—Pkiozowa, zderzył aię przy w jeździć uo 
Podgórza—Płaczowa t lokoinotwwą szybującą, 
dnia I I  listopada b. r., o godzinio 8.26 wieczorem, 
pizyczem się obio lokomotywy i klika wozow z po
ciągu “Nr 113 wykoleiły.

Kierownik pociągu Nr 113, aadkonduktor Piotr 
Mlejntk, poniósł śmierć na miejscu.

Szkoda w materyale znaczna.
Przyczyną wypadku było niewłaściwe funkflyo- 

uowanio sygnału wjazdowego.
Do powyższego urzędon ego komunikatu dodać 

jeszcze należy, że wypadek zdarzył się O 50 kro
ków od stacyi kolejowej w Podgórzu—Płaszowie, 
od strony Krakowa. Pociąg towarowy jechał z Kra
kowa do Podgórza, również maszyna szybująca 
miała być skierowaną w tym samym kierunku są- 
siodnim tarem do ogrzewaltd i skrzyżować się 
z nadjeżdżają rym pociągiem. Wskutek niewłaści
wego funkeyonowania — jak stwierdza komuni
kat sygnału rrjazdowogo ma&zyiia szybująca 
wjechała bokiem na maszynę, pociągu towarowego 
z tale wielką siłą, iż obie te maszyny wyskoczy
ły'- z torów, wryiy się w ziemię i zniszczyły tory 
sąsiednio. Ż:i maszyną pociągu towarowego wozy 
(przeważnie cysterny naftowe) spiętrzyły się w je
dnej chwili, W  budce hauntlęzsj drugiego wozu 
‘ owarowego jechał prowadzący' pociąg starszy kon
duktu Pioir Mtejnek. któiy znalazł śmierć na miej
scu. Przez k ilk i godzin znłok jego nie można by
ło wydotdać, ponieważ nie można było Usunąć ma
szyny, oraz spiętrzonych wozów. Ruch chwilowo 
wtrzj mano, wkrótce jo l mik urzą lżono tor sąsiedni 
dla przejeżdżając} oh pociągów. Obie lokomotywy- 
dość ciężko uszkodzone zostały przy zderzeniu. — 
Zmarły tragiczną śmiercią starszy konduktor Piotr 
Mlejnek pochodził z Moraw, osierocił on żonę i tro
je dzieci.

Na mi jseir wj pt l ku zjawił rię wkrótce kiero
wnik ekspozytury policji podgórskiej, dr M i noso
wi ez, i prz ijn iw j P/if w stęp no do chodzenia. Dzi
siejszej nocy jeszcze zjawiła się na stacji w Pod
górzu—Pikszowic takżo komisya kolejowa.

F-ofeór mąki w sklepach rejonowych. ’ Magistrat 
podaje do publicznej wiadomości, że sklepy rejo 
nowej sprzedaży bęl.ą wydawały mąkę, począwszy 
od dnia 12 b. nr., a to tylko na karty kontrolne 
ważne na bieżący okres dwutygodniowy i tylko za 
legitymacjami, wydmami na nowy okras poboru 
mąki. Za ubiegłe? tygodnie mąka nio będzie wyda- 
lyyia, ponieważ magistratowi nie przydzielono do- 
ryshezas zapasów, potrzebnych do wyrównania za- 
leglych. racy j. O przylzial mąki ,z» czas ubiegły 
n<agistrat poczynił starania w namiestnictwie. —r 
Parlye, które do dnia d^g jszago  nie otrzymały 
kgitymacyj uiącznych z powodu, że ich odnośne 
biura okręgowe jeszcze nio wystawiły, będą mogły 
pobrać mąkę, należącą się im na bieżący tydzień, 
w którymkolwiek dniu bieżącego tygodnia bez 
względu aa wyznaczony dla uheb dzień poboru. 
W  tym celu właściciele rralnokl winni zgłosić się 
niezwłocznie po odbiór iegitymaeyj dla swoieii lo
katorów we właściwych biurach okręgowych dl? 
kart chlebowych.

Od siebie 'dodajemy, że namiestnictwo winno 
bezwarunkowo przydzielić zapasy mak' dhs wyró 
wnar.hi poprzo<lnich Irzechtygodniowych ra^yj. 1 tó- 
n> przepaść nie powinny. System robienia oszczę
dności kosztem konsumentów winien stanowczo 
ustać. Na 'wyrównanie tych racyj brakuje £0 wago 
nów mąki.

mesmmmsm m

Brak cukru w Galicyi. l?a sofcotniera posiedzeniu 
członków Krajowej Rady Gospodarczej omawiano 
także sprawę rozdziału cukru w Galicyi. Jak witir 
iomo, centrala cukrowa, przy współudziale mini
sterstwa handlu obaliła projekt namicatrdctwa, by 
rozsprzedaż cukm en gros w poszczególnych powia
tach powierzyć kooperatywom rolniczym i kup
com, dającym gwaraneyo solidnego prowadzenia in
teresu. Cukier aostajo się do rą-k konsumentów 
wiejskich przer --ażme drogą handlu ^ y  mi en., ego, 
przyczem o,ayw iśce żydowscy lichwiarze dopu
szczają się ndemiłoc'emego wyzysku. Zdarzają się 
również wypadki, jak n. p. w powiecie nowo-sąde- 
cldin, że giną całe wagony euknj, który wędruje 
do pokątnych .,f.abryk“ cukierków, ciastek i lo  
większych miast, gude nabyć go można bez kart 
po 10— 14 koron za Kilo. Te anormalne stosunki 
poddano w- czasie dyskusji surowej krytyce.

Przy tej sposobności wyjrśniamy, że w Krako
wie kupcy zapasów cukni za mii.ęiąc listopad je
szcze nio otrzymali. Ma to nastąpić dopiero około 
20 b. m. Nadtc niektórzy % nlch nie otrzymali kon
tyngentu jeszcze za miesiąc październik. Sprawą 
braku euKru w Krakcwic zająć się winny powoła
ne C7jrnnikk

Rozdział nici. Wskutek energicznego wystąpie
nia Izby handlowej i przemysłowej w Krakowie, 
popartej przez mudstcrbiwo dla Galicyi, z a s ta  
n o w i ł o  ministerstwo handlu dotychczasowy 
sposób rozdawnictwa n i c i ,  powierzony centralne
mu Związkoe i kupców w Wiedniu, względnie 
utworzonemu przez niego Związkowi grosistów.

Na konferencji przedstawicieli Związków wo
jennych przemysłów włóknistych, odbytej w mini
sterstwie Bandlu, przy udziale zastępców I-łIi han
dlowych, u chwal o u o w zasadzie dalszy rozdział 
nici nn celo zapotrzebowania przemysłowego, oraz 
dla konsumejl prywatnej powierzyć I z  Dom 
h a n d l o w y m  i p r z e m y s ł o w y m .

Do subkomhetu Izb, który zajmować się ma 
rozdziałem kontyngentów nici, wszedł, jako za
stępca dla Galicyi, sekretarz dr B e r e ś .

Prezj-dyum. Izby handlowej i przemysłowej w 
Krakowie przygotowuje obecnie plan rozdziału 
przydzielonych przez Contralę bawełnianą tilci 
L rozpocznie .akcyę rozlziolczą, skoro tylkef' napły- 
mo odpowiednia ilość towaru.

Równocześnie zwróciła Bię Dba do namiestnic
twa, ęckcya HI., w  Krakowie z przedstawieniem, 
iż przj’p;,dający an Galieyę zachodnią kontyngent 
nici ograniczony jest do numerów niższj ch, a więc 
do nici grubszych i obejmuje ilość, niewystarcza
jącą nawet dla koniecznego zapotrzebowania.

Jako ofky.olny organ rozdzielczy ministerstwa 
handlu przedłożyła Izba namiestnictwu wniosek 

odpowiedni p r z y d z i a ł  n i e ł  bawełnia
nych, lnianych, jedwabnych, oraz przędzy, zwła 
szcza w gatunkach lepszych, ze zapasów, s k o n 
f i s k o w a n y c h  w ostatnich czasach przez są
dy i władze bezpieczeństwa.

Znowu fabryka mydłu w Podgórzu. Ouegdaj po- 
licya pudgórska wykryła znowu tajną fabrykę my
dła, wyrabianego z mus!a. Dochodzenia jeszcze w 
toku.

Wywóz świec z Krakowa. Polieya krakowska 
skonfiskowała wczoraj na ulicy Warszawskiej 25 
iłjlogramów świec, wywożonych przez handlarza 
Jankiela Mejtelesa Jo rikały w Królestwie Boi
skiem.

Wnioski na Rade kolejową. Na podstawie uchwal 
komisji dla komumkacrj kolejowych I wodnych, 
odbytej w dnhr 8 listopada b. r., zgłosili zastępcy 
izby handlowej 1 przemysłowej w Krakowie w pań
stw nwej Radaie kolejowej pp. Tadeusz E p s t e i s  
l “BcmarcT W T e h t e l  “  Tegoroczną-sesyę Rady 
następujące wnioski w sprawach ruchu osobowego 
i towarowego:

1) Wniosek o silniejszo uwzględnienie pcl.i7.eb 
cjwilnego ruchu osobowego zarówno w rozkładach 
jazdy, jakoteż przy wyz^czan.ii ilości wagonów i 
m ie js c  dla podróżnych cywilnych.

2) Yliucsok o wyznaczenie większego kantyn 
gentu wozów dla transportu cywilnych przesyłek 
towarowych podczas ograniczeń ruchu, oraz o da
lej idące ułatwienia prz.y udzielaniu zezwoleń na 
przewóz towarów cywilnych podczas takich ogra
niczeń mchu kolejowego.

3) Wniosek o wydanie koniecznych zarządzeń, 
colom zapobieżenia mnożącym się zastraszająco 
kr 2 dzieżom i rabowanio.m przesyłek podczas 
przew ozu kolejowego.

4) Wniosek o ostateczne załatwienie zalegają
cych od wybuchu wojny podań o zwrot nadpłaco
nych nalcżytości przewozowych, a zwłaszcza o za
łatwienie re.klamacyj w sprawach odszkodowań za 
przesyłki zaginione przy ewakuowaniu ludności cy
wilnej względnie przy wywozie towarów przed in 
wczyą '‘hicprzyjaciekką. _

Włamania 1 kradzieże. Tomaszowi Łukiuwic/.o- 
wi, podmajsl.rzoinu murarskiemu, skradziono wczo
raj, gdy wsiadał do tramwaju około dworca kole
jowego, portfel z dokumentami wojskowymi i re
klamacją, oraz z gotówką w kwocie 000 K.

Do mieszkania urzędnika prywainego, Zygmun
ta Czernego, przy ulicy Krowoderskiej 1. 68, wła
mali się w sobotę nieznani sprawcy i skradli gar
derobę męską, oraz budzik, wyrządzając 6zkodę 
na 1 000 K.

W  kawiarni p. Fr Saam-a skradziono onegdaj 
z wieszadeł przy bufecie oficerski płaszcz wojsko
wy, należący do dra Tieonu Maasarka, zamieszka- 
tesro przy ulicy śwr. Sebasty ma 1. 3.

Wystawa Wyczółkowskiego. W  ubiegłą niedzie
lę została otwarta w pałacu Sztuki przy piacu 
Szczepańskim zbionwa wystawa dzieł prof L. 
Wyczółkowskiego. Akwarele, rysunłd i autolitrgra- 
fie, powstałe w latach 1913 i 1917, wypełniły trzy 
sale. Resztę sal zajmują dzielą J. Mehoffera, J. Fa- 
iafm W. Werwa i A. Karpińskiego Osobne sak zaj
muje wystawa obrazów grupy ekspressyomrtów.

W Koileginm wykładów naukowych (Rynek gł. 
A-B 1. 39) odbędzie się w poniedziałek 12 b. m o 
godzinie 5 wieczór wykład art.. 1 reż. teatru m. Al. 
Zelwerowicza o kulturze mowy ojczystej- s o go
dzinio T wieczorem serninaryum Nietz«chego pod 
kierunkiem red. Kaz. Czapińskiego. We wtorek 
13 b. m. mówić będzie prof. Ger. Feliński w dal
szym ciągu o Wyspiańskim na tle epoki, a we śro
dę 14 b. m. red. dr Antoni Beauptć e początkach 
romantyzmu w Anglii 1 Franeyi. We czwartek 15 
b. m. odbędzie <dę wykład red, Kaz. Czapińskiego 
o twórczości Knuta Hamsuna, w piątek 16 b. m. 
n.ówić będzie b. art. teatru ra. Laura Fytlińsła o 
Kasprowiczu jako psalmiście polsl 8:’-, ff 
17 b, m. zaś prof dr Józef Reus o twurczo, i t. 
Liszta (z ilustracją muzyczną). A  nieanelę lo  b. 
m. o godzinie 5 wieczorem odbędzm się Sem rm 
lyum Byrona god kiorunhieir » d .  dra Antoniego 
Beauprego. " ^

Koło Polonistów U. U. J-, powodując się troską 
o czystość i piękno mowy pohkiej' "urządziło w ze
szłym roku cykl wykładów znakomitego arty3t.y 
teatru miejskiego im. J. Słowackiego p. Leonarda 
Rończy pod ryt.: „O umiejętności mowy i wymo

wy11. Nakładom Koła ukazała się też drukiem ksią
żeczka, ujmująca treść wstępnego wykładu. M* tym 
roku uproszono p. L. Bończę o prowadzenie: ..Pro- 
semmaiyum mowy polskiej11. W  pób.oczu zinioJIm 
poświęcone będą proseminaryum 2 godziny tygo
dniowo. Opłaca za cały semestr dla. czIołków Ko
la 2 K, dla nie członki w 10 K. Zgłoszenia do 20 li
stopada przyjmuje Koło codziennie w godzinach 
iirzędoiiwycb od 1?— 1. Lekcje rozpioczrą siębez- 
pośredr”® pc 20, trwać tędą do 15 marca, ze slcró- 
eeałem  p rrerw y  św ięł alnej.

Z ©  ś w i a t a .
Przygudy lotnika polskiego w Chrysiyanii. 

Dziennik’ norw oskie d nioeły prued kilku tygu- 
'Im-jjni o areactK, „  aniu lotnika polskiego hr Sc i -  
p i o  d e ł  C a m p o  pod zarzutem szpiegostwa. 
Obecnie donosi „Echo Polskie11 z 23 października, 
że hr. Scipió deł Campo aostał uwolniony, ponie- 
w?.ż okazało się, te jest zupełnie niewinny.

Lew Trocki, prezydent nowego gabinetu rosyj 
skiego, nazywa się właściwie — jak donoszą dzien
niki oerlińskio — Leo Bronsiein (czy Bornrtein?). 
pochodzi z Mikołajowa w Rosji południowej i li
czy około 37 lat. Już w dziewiętńastjun roku ży
cia za udział w  ruchu robotniczym został zesłany 
na Syboryę, skąl wkrótce uciekł za granicę.

Nalożał początkowo do imenszewików, później 
atoli przeszedł na stronę bolszewików. W  listopa
dzie ? grudniu 1905 roku siał na czek petersbur
skiej Rady robotniczej, oDocnle niueży do kiero
wników R. R. Ż.

Książka jego p o i tyrałem: »Rewołucya rosyj
ska* ukazała się w Niemczech nakładem partyi so
cjalistycznej w  księgarni Kaden i Spółka w  tło- 
moczeniu niemieckiem. Ostatnimi czasy przed woj
ną przebywał Trocki w WiednUi, skąd udał się do 
Ameryki, gdzie zastała go wojna Wracając do Ro
sji, został przez władze angielskie uwięziony w Ha- 
lifas, ale odzyskał wolimść skutkiem protestu Ra
dy żoiniersko-rofcotniczej.

Tragiczna śmierć niemieckiego lotnika. Jak do
noszą pisma berlińskie, spadł przy próbnym locie 
za frontom na ziemię znany nromiecid lotnik, por. 
G e n t e r m a n ,  i zabił się na miejscu. lic z y ł do
piero 21 rok życia.

Repe łoor miejskiego teafru ludowego 
przy ulicy Rajskiej.

M ponledzi łeb, dnia 12 b. m : »Piękn.° H"lena«,

wsiadł do samochodu, aby wrócić do swe.i :-ń> 
dzibj^.

Cesaj’7 ma ilę dobrze. Zaraz w n oii pc swo 
jom oc-Dniu wwiłachał r-.'fjrct/>rr.

Swicio cesarza j.i7.ypad’ t V.-f.*r.ie e 
whdioimć ccsarsową o wypadku. Oczek:wołt 
on* pO'Yzrs>tiU cesarza, jak zwykłe. Gdy zwolna 
dowiedziała się o Wypadku, wyraził? giebok? 
odczutą waz.ię«aTK)sć wszystkim , Którzy brali 
Bidaiał w  dziele oo tleni..

(TeL c. k. Biura koresp.). }
Wiedeń, 12 listopada.

_ Rada ministrów.
Pod wrażeniem wiadomości o  ocaleniu cesa

rza zDbrała arę Rada ministrów dziś na n.adzwy 
czujne posiedzenie, aby wyrazić najgłębszą 
wdzięczność za laskę Wszeelim:"--:-..^®, który 
odrvróc.ił st: aszne niebezpieczcńslwo od wznio
słej osoby gorąco ukochanego monarchy i od 
ludów państwa, oraz uczucia najwyższej rado* 
ści pa-.ryotvcznej z tego powodu.

Izba panów
Izba panów oóbedzie we wtorek 13. b. m. c 

godzinio 3 po palu-lmu nadzwyczajne posiedze
nie z porządkiem dziennym: nrnitfegtecy.a z o- 
łcazyi ocalenia cesarza z poważnego niebezpie
czeństwa życia.

Cesarz w nieh&zpieckenstwie.
(Ttl o. k. Błur* koresp.)

Gorycya. 12 fistopada. 

Dnia' 10 o m baiwii ceeeiirt z królom bułgar
skim w  Gorycyi i Ralrnanowie. W  podnóży tej 
wzięli udział takżo książęta bułgarrcy łkwys 
i Cyryl, oraz .na. JteMka Pamaa. W  głównym 
kościele goryeŁfen os.-jd.wuj E^rZymienz-eni nio- 
narohowic byli obecni na niezwdrte wwmrsau- 
jaoom uabożohstwie. Od Patirmcówy kró1 buł- 
gwmaki kcttiMynuiOnvał swoją podróż aa Lont we
dług ofeobnego peegranm, o^dczas gd y  cesarz 
Karol zwiedzał w(ij:'k?, maszerujące w  obrębie 
Slrtissoid® i Cervig muno.

W  powrocie do siedziby w pobliżu Rudy pró
bowano przejechać m e tz  jedbn z towarzyszą
cych Soczy torreaitów (Ło ty t nŁeraujcb, w  nor- 
iHS&nym stani*- samby ch, & .■wzftilenająeyoh pod
czas dee»’ ?z.u), k tóry jostscKO kSifca ózd ternu był 
doeć suchy. Anto' cesarza wpadło fTO]tera tu?.
p,.vvy±ej rhatej tama* V- jp. ;hsxą wodę,
czego nwtor o&upwS ^isaszeństwai. Aut-oiao- 
bfiowl cięż (.norweinu, który jecihał w  tyle, roz- 
każssaw) wyciągaąć anto (^Jairsfeie. pogrążone 
w stritnaieału, ale także ! trimu eaaro^hodowi 
zepsuła sir. maszyno. Przyboczny stirzcloc ce- 
sarstiu. RtieenibicMar, i  wu^łimi^trz gw ajdyi 
pazyljo^znej kompanii "ośechot.y, Tomek, weszli 
do wody, aby wynieść oeaa-na. na brzeg. Przy- 
bam zdarzyło się rueszcząścle, Łtóne przeiaże- 
nfean na.ppłniło osoby r.a kwity monarchy, pray- 
bywające w b śa ie  psneau autan dlo b;odu 
Bod s: zełcor? prz: iKwenym u3uuęiy się kLsnie- 
uie tamy, w  metcynnoj chwffl pochwyciły go 
fale i porwały w w ii rzeki, głębokiej ■wsito-tek 
gwałtownytb deszczów. Cesarz, w idząc swego 
Strzelca w  niebezpieczeństwie życia, w  bez- 
pi-zykkidnuj wierności dla. sługi, nic puścił go, 
a ró wnież wachmistrz Tom ek nie puścił monar
chy. Rwąc® i ale unosiły cesarza ze strzelcem 
ł gwardzlatn poza tamę z prądom, ertrumifriia. 
Ks, Fdiiirs parmańsłd, ezw^gk-r monaachy, któ
rego- auto w  tej roapawilŁw-ej clrwili przybyło 
nad brzeg, rzucił się piotw.jzy w  furtao i ueł- 
nyun rvu4SŁt;iiiii:u <Lo woJ.v, ał)jr mo dać pomoc. 
Dzięki” jogo bebahenskjej staniotwCŁOŚel i  nader 
ofiarnemu aachowaniu silę świty, zdołano ce
sarza z cieżke biedą uratować.

Cehara Karol. k*. Feliks, ReŁsenbiehier i T o 
mek nic opuszczali się wzajeannie. Oficer, któ
ry tego dola hie-rawał sam  chodom cesarskim, 
rzucił się również w  wodę. Wkońcu wszyscy za 
pędzeni zoste-i/ do wiidi-ny w  korycje -rzeczne m, 
któirt ku dnła j;:ikte takie o.pareie, Tjmiezasc.m 
dwaj oficerowi® pospieszyła w dół rzek:, aby 
ratować cesarza i tiowainzyszów jego niedoli. 
Pierwszy drąg, podany dlo tnzeki, o ia za ł eńę 
za- krótltim. W reszcie znalezione na bagniMyan 
braegu ciężką belkę 1 wśród wielkich trudów, 
z narażeniem życia, apuazcac-ruo ją  na wodę. —  
Brzeg staniał w  iąż jak największe Moidncśei 
usiławamłom ocaleinia cesarza. Pod obładowa
nymi ciężką, parę .notrów* długą- bellrą- ratx> 
wnikann wciąż usuwał się łam liwy gru it, a 
przy podawn ni u belki dalej już nu krok od 
brzegu brakło podstawy. Strumień płynął stną- 
sz.nj-mi wirami, minuO to kilku »7.ofeióv/, nif 
namj'ślająo się ani chwili, weszło do wody, aby 
wespół ł  oiłceiaimj stworzyć poiącconie z  ituej- 
scear kat-aatiofy. Cesarz, który tnzy®feł w i
kliny, wciąż t^ inającej si< pod nurtem st.ramie- 
mu, 1 wciąż na u«>w« zanurza* się po szyję, nio 
stracił ani na chwilę przyto* .uości nmyscu, i na 
wAt da ratujących -^ w łc -d - i ł  spoko;;.- i jv

eno. , ,
Po wielu ip6łny<»i obawy minutach stworzo

no połączenie m'ę“d‘zy tóiuwyaŁ brzegiem a 
chwiejącą się wikliną, uorv. wreuzcic miano 
wydobyć oesarya na brzeg. Jego pierwsza! je
dnak myśl, byki •rtoświęccna. szwagrowi' i wier- 
Tiya IjMfeSom, którzj'' tak  samo, jrJk on paso
wali się z  falami. Trzeba, było usunąć na bok 
względy posłuszeństwa i  naitarczywio upóteihŁc- 
cesaszas, aby go skłonić, żeby pierwszy' popły
nął ku baiziegoiwi, trzymają® się beBrt. Dostaw- 
say się na brzeg, caiśkai ton- cesarz- aż wszyscy 
Artvttmy9z» wydobyli się z -wody. -Słońc® zrjseło, 
gd y  wreszcie urodne dzieło ocalema było  do
konane.

»Ott> wojna, która w ielu  rzeczy wym aga!* —  
rzeka cesarz, pjweimoczmy do nitlii, poczem

Wierchowskfj dyktitsrem.
(TeL e. k. B ara koresp.)

Haparanda, 12 listopada.
„B  ilsiinj<foi%sldja Izwietjtja“ donoszą, że usu

nięty niedawro nrzez Kierońskiego minister 
wojny generał WierchowsH został zamianowa
ny dyktatorem.

W. ks. miko*aj Mikołajew&z.
Kolonia, 12 listopada. 

JK^mlnische Zellttsig” doniosi z Eaparandy: 
Ób.egu tu pogłoska, lo  w. ks. Mikołaj Miko- 

łaij-ewicz znajduje się wśród przywmlców koza
ków i czeka na sposobną chwil o, ażeby r.i cze
le kozaków wykonać żartach stanu i przywró
cić monarchię.

i i  i  m 1
(T A  «. k. Biura koresp.)

Peteisburg, 12 listopada. 
Frzewrót dokonał sic. dzięki podziwu godnej 

organizacji, doz tumultów i plądrowań. Kiereń- 
ski z Aloksiejowem * Komiłow'em bawi w  głów 
nej kwaterze.

Z Moafcwy donoszą, żo bolszewicy takżo tam 
wzięli górę

GfrsigRts o  Psr?t3 i Sarsęcs.
(Tai. o. k. Biura koresp.J

Demo, 12 1 ortopeda 
Nowy ewrot w  Rosy:,, w\ wołał w  prame pa- 

ryekiej jak największą konsternację.
Djsjnirfei publikują depesze z  PetcsrsburgY 

pod olbrzymimi tytułami i  oodnoszą szozegó1
lhlo dymłcsyę Kiereńs-lóearo.

KSka dzienników don osa i e  Kozacy, z ob- 
wjsiru d*>ń«keyH>, nadwołzuńskiego i ka,ukaz,kie* 
•to rsostaawiw-ui utw iTzyć konfcToueyę kozaków 
włudnkuwo-wschodnicłi, aby stworzyć silną 
Riosye pod m rodowem  dowództwem wuicnnom, 
Partya ziemstw w  parła,menem tymczasowym J 
naatya po-Ft.yesma moskiewska pr^cky-zyły się 
do kozaków, którzy podobno wybąaii Aleksie- 
jewa. dowódcą.
► vMatin-c donosi z N ow ego Jorku: WkdtoarO-, 
ści o przewrocie w  R.osyi w yw oła ły  w  Ame-ryco 
łaadmo przykre w cam iie. Ameryknnio poicioeza- 
ją się jednak tom, że r,ich ten ogran.ozy s.ę 
tylko do stolicy.

T a s ffn it in p ! ta?*rai!£?ne
C. Ł  i i e i  K T O

z flnia 12 lisiOpaila.
Odznaczenie Alfreda W ysockiego.

Wiedeń. Cesarz nadał radcy sekcyjnemu w 
praaydyuan Rady ministrów d i Alfrcidiowi Y^y- 
s o  oldemiu, w uznamu znakomitej służby w 
.-fpecyalnem użyeru, krzyż oficerski orderu 
FWpcisałza Józefa, z deikoracyą wojenną. ,

Komunikat angieHki.
Londyn. Urzędowy komuniKat z P a te tyn y  

don, osi:
Cała armia turecka cofa się w kierunku pół- 

nocnym, ścigana przez, angielski a acwidany, 
który rzucają na nią bomby.

Lopdyn. 1 'rzędowy •ko-mun.iknjt angreJafci r 
Egiptu: Generał AHemby donosi, ż(- 
aie' eofnął się na lewom skrzydle do Hebronu 
Nawiajzano połączenie -z wojskami, posuwająąe. 
mi się od Ghazy. Cała twreeko arr ::t unajduji 
się w odwrocie ku północ:/. Zdobjrto przeszło 40 
dział. m

Otlpowiedzialay reuaUtor:
M  l C  H  A ł. K O N O P I Ń S K I .

Wydawca:
R U D O L F  O S M A N ,

(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od redakcji),

W i n c e n t y  J a n i c k .
obywatel miasta W adow ic

praeżywszy Lat 70, po długich cierpieniach, za-o- 
ipafiTŁony iw. Sakramentami prze-mósł się <Lo 
wiocTzn,0'ścl dni,'. 6-go list,opadu w YY ?,.lewicach. 
0  ozom st-ożkana io fn  i dzieci zawiadamiają 
ta dnogą w oddaleniu Krewnych i 7 -'om ych 

Zmarleg n.

KierowRikj i sskrehrza
ucaciwego, prajcowitego poszukuje zaraz kino 
teatr *Sztnka«. K-aków. IT-rtel Saski. —  Z gb - 
srzonk). do firmy A t . Li.-?:.wsi,i Kraków. Sukien
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